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Z e  ś w i a t a  k o b i e c e g o .

Stroje jesienne.
Nigdy jeszcze kostyumy tailleurs nie były tak 

różnorodnymi jak tego roku. Zachowując swą ze­
wnętrzną prostotę, są jednak niezmiernie urozmaico­
nymi. Składa się na to przedewszystkiem bogactwo 
tonów we wszystkich barwach aksamitów, wełwetów, 
szewiotów i materyałów angielskich; powtóre różno­
rodne przybrania spódnic i żakietów, wreszcie fan- 
tastyczność kołnierzy i rewerów.

S u k n ia  w iz y to w a . Suknia z jedwabiu w pasy lila i bukiety pompadour, 
trzy fa bany z muślinu jedwabnego, przytrzymane aksamitką koloru 
biskupiego, stanik directoir z długiemi klapami w tvmże kolorze z paskiem 

aksamitnym, falbany przy rękawach i szeroki kołnierz muślinowy.

Ogólna sylwetka spódnicy z żakietem pozostała 
mniej więcej ta  sama, spódnice jednak straciły nie­
zmierną obcisłość dołu, która tego lata czyniła spę­
tanie nóg całkiem już nieładne i niewygodne.

Spódnice, przecięte u dołu z obu stron przedniego 
brytu, pozwalające w czasie chodu oglądać nogę 
prawie do połowy łydki, które (rzecz szczególna!) 
przyjęły się najwięcej u tak łatwo gorszących się 
angielek, zostały zupełnie zaniechane, nawet panie 
z półświatka nie podtrzymują nowego sposobu ko­
kietowania brzydszej połowy rodu ludzkiego. Nato­
miast robi się dużo spódnic z dwóch brytów, krzy­
żujących się jeden na drugim z przodu, z tyłu, lub 
z boku. W  tym względzie niema reguły, stosuje się 
jedynie do charakteru i przybrania żakietu. To 
ścięcie spódnicy, mniej lub więcej ukośne, stanowi 
łatwe i ładne urozmaicenie. Brzeg bryta, przycho­
dzącego na wierzch, podkreśla się jakiem przybra­
niem; w bardzo grubych materyałach bywa poprostu 
głębokie przestecibnowanie, albo wypustka z mięk­

kiego jedwabiu wązka na jeden centymetr, pojedyn­
cza lub podwójna, to taśma lub pasmanterya, zu­
pełnie odmiennego koloru niż kostyum, wreszcie 
haft tegoż tonu, co suknia, lub przybranie żakietu. 
Wiele spódnic ma rozcięcie po prawej lub le­
wej stronie, podszyte wachlarzem z jedwabiu 
tegoż koloru co i spódnica, lub odsłania drugą 
spódnicę, gładką, w tonie ciemniejszym. Robi 
się też wiele spódnic z trzech bry tów ; z tyłu 
bry t  prosty, o prostej nici, czasem zaokrą 

glony u dołu lub podpięty paru fałdkami; 
dwa drugie bry ty  nie są zszyte ze sobą, 
lecz zakładają się jeden na drugi, przy­
twierdzone ze spodu w sposób niedostrze­
galny. O ile tylny bryt ma zmarszczki 
i fałdy, to aby nie pogrubiał figury, 
obciąga go się odpowiednimi ciężarkami. 
Zaczynają też wracać falbany; widujemy 
je szczególniej przy spódnicach otw ar­
tych z boku. Gdy rozcięcie spódnicy za­
czyna się już od pasa, falbany takie, uło­
żone płasko, bywają zazwyczaj płaskie, 
długie na 15 do 20 centymetrów. Ponie­
waż spódnice kostyumowe nie przestają 
być krótkiemi, mają panie racyę kupo­
wania kosztownych i wykwintnych buci­
ków, w najróżnorodniejszych kolorach.

Żakiety z materyałów grubych, aksa­
mitu lub welwetów prążkowanych, by­
wają luźne; niektóre o krótkim stanie 
żakietów empire. Przybierane są bardzo 
kołnierzami i wyłogami w żywych bar­
wach, gipiurą lub haftem wycinanym.
W iele żakietów posiada kołnierz z ma- 
teryału, z którego jest cały kostyum, 
a wyłogi tylko odmienne. Kołnierz, gdy 
jest w dwóch kolorach, kroi się bardzo 
szeroki, spadający aż na rękawy.

Żakiety zimowe miewać będą kołnie­
rze futrzane, formą szalowe; najmodniej­
sze będą bobry i shungsy. Gronostaje 
zawsze znajdą zastosowanie. Rękawów 
nie obszywa się futrem, w brzydki spo­
sób pogrubiającem rękę, przybiera się 
tylko guzikami, na wzór palt męskich.

Jeśli kołnierz żakietu zrobiony jest 
z dwóch materyałów, takaż kombinacya 
widzi się i u rękawów. Rękaw rozszerza 
się cokolwiek u góry przez dodanie paru 
fałdek z Każdej strony szwa na ramie­
niu; potem rękaw ścina się silnie i prze 
chodzi w zupełnie obcisły. To rozszerze­
nie rękawa nie jest fantazyą; wywołane 
jest ono koniecznością: staniki i bluzki 
nowomodne, przybierane kołnierzami, za- 
chodzącemi na ramię, potrzebują konie­
cznie miejsca, aby niegnieść się pod ża­
kietem. Zresztą i rękawy bluzek, szcze­
gólniej angielskich, przymarszczają się 
lekko u góry. Żakiety bez kołnierza ro­
bią się tylko dla pań, chcących podnieść 
toalety bogatym szalem futrzanym. P a­
nie, nie posiadające takiego stroju w swo­
jej toalecie, każą robić u futer obcisły 
kołnierz oficerski, obszyty paskiem fu­
trzanym. Futra takie zapinają się na du­
że guzy, lub przybierają sznurami na 
sposób węgierski. Ten rodzaj okryć na­
daje się tylko dla pań wysmukłych i o dłu 
giej szyi.

Bluzki, noszone do żakietów, pozo­
stają ciągle jeszcze formą kimono, tak 

niezmiernie awantażowną dla kształtów kobiety i ko­
rzystną dla kieszeni, wymagają bowiem niezmiernie 
mało materyału, tem mniej, że spódnice wysokie, 
dochodzące niemal pod biust, skracają do minimum 
ich długość. Bardzo modnemi, jako wykończenie ich, 
są szerokie gipiury lub hafty, obejmujące całą dolną 
część bluzki aż do linii największej wypukłości. Ze 
względu na porę roku wycięcie w koło szyi dopeł­
nia się szmizetką z kołnierzykiem podszytym przy 
uszach wysokiemi drucikami.

Ponieważ o kapeluszach mówiłam obszernie w po­
przednim numerze, w dzisiejszym pozostaje mi tylko, 
dła skompletowania wskazówek do całości toalety, 
powiedzieć coś niecoś o modnych uczesaniach.

Otóż „grzywka", którą, ku zgorszeniu wielu, 
zaczęły nosić panie tego lata, utrzymuje się jeszcze, 
ale zmieniła charakter; ze sztywnej, równej, rzad­
kiej frendzelki na czole, przechodzi w lekko pod- 
fryzowane pierścienie, na które nasuwa się jeszcze 
zwoje włosów, Wogóle cała koafiura nasuwa się

mocno na twarz, co jest bardzo awantażownem dla 
pań o twarzy pełnej. Szinion, bądź węzeł, bądź pu­
kle umieszcza się przeważnie nisko, nad karkiem. 
W stążki wyszły z mody, natomiast do toalet balo-

P łaszez  do  to a l e t  w ieezo ro w y eh . Płaszcz z brokatu w bogaty 
deseń na jasnem tle, kołnierz z błękitnych lisów, rewery z aksamitu 
kolc-u desenia płaszcza, pokryte złotą koronką, takaż koronka przy

rękawach.

wych nosi się wielce 
dzane kamieniami.

złote sznury i klamry, wysa- 

Ramo.
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Przy zakupnle korzystna wymiana rubli.


